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ŻYC2EMIA WIELKANOCNE.

dy wczesnym rankiem  o wschodzie słońca w nie­
dzielę W ielką obchodzić będziemy pamiątkę 

chwalebnego Zm artwychwstania Pana Jezusa i obno­
sząc Go procesjonalnie po trzykroć razy około kościoła 
przy odgłosie bijących dzwonów i dźwiękach muzyki, 
śpiewać będziemy pełną piersią „Wesoły nam dzień dziś 
nasta ł“, rozradują się serca nasze radością w ielką 
Zmartwychwstałego Jezusa, zwycięzcy śmierci, piekła 
i szatana.

W tym dniu radosnym, w którym Jezus Zbawiciel 
Triumfujący stanie w śród nas, złączeni duchem, spo­
łem radować się będziemy, nucąc wesołe „AUeluja“ .

Przy tej pięknej okazji składamy
SZCZERE i SERDECZNE ŻYCZENIA 

wszystkim czytelnikom naszym, paraijanom  miejskim 
i wiejskim, pp. Kolejarzom, Pracownikom w fabrykach 
w  Ludwikowie,, Henrykowie,- Tartaku Rządowym, bliż­
szym i dalszym Sympatykom wspierającym nas w bu­
dowie kościoła. Niech tym wszystkim Zmartwychwstały 
Jezus pobłogosławić raczy w pracy i każdem zbożnem 
przedsięwzięciu, ni&ęh ujmie smutków życiowych, 
a przymnoży radości i wesela. ;

X. X. S A L E Z J A N I E
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M S Z A  Ś W.  0  B ŁOG.  J A N I E  B O S K O
na dzień 26-go kwietnia.

Inlroit I h  Król. 4 — 29
Dał mu Bóg mądrość i roztropność bardzo wielką i prze- 

stronność serca, jako piasek, który jest na brzegu morskim. 
Alleluja, Alleluja.

Ps. CXII. 7. Chwalcie, dzieci, Pana. Chwalcie Imię 
Pańskie. Chwała Ojcu. . .

Módlmy s ię :
Boże, któryś błogosławionego Jana Wyznawcę Twego 

Ojcem i Nauczycielem młodzieży ustanowił i przez niego, za 
pośrednictwem Marji Dziewicy, nowe w Kościele rodziny wzbu­
dził; spraw, prosimy, abyśmy tymże miłości ogniem zapaleni, 
dla dusz zbawienia pracowali i Tobie jednemu służyli. Przez 
Pana naszego Jezusa Chrystusa, Syna Twojego, który z Tobą 
żyje i króluje na wieki wieków. Amen.

Lekcja z listu św. Pawła do Filipensów Filip. IV. 4 — 9.
„Bracia, weselcie się zawsze w Panu; powtóre mówię, 

weselcie się. Skromność wasza mech będzie wiadoma wszyst­
kim ludziom. Pan blisko jest. Nie troszczcie się o nic, ale we 
wszelkiej modlitwie i prośbie z dziękowaniem, niech żądania 
wasze będą u Boga oznajmione. A pokój Boży, który prze­
wyższa wszelki zmysł, niechaj strzeże serc waszych i myśli 
waszych w Chrystusie Jezusie, Naostatek bracia, cokolwiek 
jest prawdziwego, cokolwiek wstydliwego, cokolwiek sprawie­
dliwego, cokolwiek świętego, cokolwiek przyjemnego, eoko1 wiek 
dobrej sław y; jeśli która cnota, jeśli która chwała karności, 
to obmyślajcie. Czegoście się też nauczyli i przyjęli i słyszel 
i  widzieli we śnie, to czyńcie, a Bóg pokoju będzie z wami“.

Craduał.
Alleluja, Alleluja. Ps. L X X V II— 6 — 7. Synowie, którzy 

się narodzą i powstaną i będą je powiadać synom swoim, żeby 
pokładali w Bogu nadzieję swrą, a nie zapominali spraw Bo­
żych i pytali się o mandatach jego.

Ps. X X X V — 9. Będą upojeni hojnością domu twego 
i strumieniem rozkoszy twojej napoisz je. Alleluja.
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Ewangelja św. według św. Mateusza (Mat .X V III1—5).
„W oną godzinę przyszli do Jezusa uczniowie, m ówiąc: 

Kto mniemasz większym jest w królestwte niebieskiem ? A Jezus 
wezwawszy dziecię, postawił je w pośrodku ich. I rzek ł: Za­
prawdę powiadam wam, jeśli się nie nawrócicie i nie staniecie 
się jako dziatki, nie wnijdziecie do królestwa niebieskiego. 
Ktokolwiek się tedy uniży jako to dzieciątko, ten jest więKszy 
w królestwie niebieskiem. A ktooy przyjął jedno dziecię ta­
kowe w imię moje, mnie przyjmuje".

Offertorjum.
Ps- XXXIII, 12. Pójdźcie, synowie, słuchajcie mię: bo- 

jaźni Pańskiej nauczę was. Alleluja.
Sekreta.

Przyjmij, Panie, czystą ofiarę Hostji zbawienia i spraw, 
abyśmy Ciebie we wszystkiem i ponad wszystko miłując, ży­
wot ku chwale Twej wieść zasłużyli. Przez F a n a .. .

Komunja.
Rom. IV. 18. Który przeciw nadzii l w  nadzieję uwierzył, 

że miał zostać ojcem wielu narodów, podług tego, co< mu było 
rzeczono. Alleluja.

Po Komunji św.
Ciała i Krwi Twojej Sakramentem nasyconym, udziel, 

prosimy Cię Panie, abyśmy za przyczyną błogosławionego 
Jana Wyznawcy Twego w dziękczynieniu zawsze trwać mogli. 
Który żyjesz i królujesz z Bogiem Ojcem w jedności Ducha 
świętego Bóg na wieki wieków Amen.

Zamieściliśmy powyżej w przekładzie polskim tekst Mszy 
św;‘£ przeznaczonej na uroczystość bł. Jana Bosko, która wy­
znaczoną została na 26 kwietnia, dlatego, że zawiera wieliiie 
bogactwo myśli i zdań z Pisma św. oraz modlitwę w której 
Kościół św. w przepiękny sposób sławi świętość i cnoty cha­
rakteryzujące świetlaną postać bł. Jana Bosko, wielkiego kapłana 
i wychowawcy młodzieży współczesnych czasów, założyciela 
Zgromadzenia Salezjańskiego.

Uroczystość ku czci Błogosławionego w roku bieżącym, 
z powodu zbiegu kilku świąt, jak np. Niedzieli Białej, dorocznego 
odpustu Znalezienia św. Krzyża, obchodzić będziemy w nie­
dzielę 11 maja, zapraszając na nią wszystkich parafjan szcze­
gólnie zaś Przyjaciół dzieł Błogosławionego.
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K R O N I K A .

Rekolekcje tegoroczne, które odprawiały się równocześnie 
w parafji i w zakładzie, wypadły na połowę W. Postu Były 
one naprawdę czasem posiewu łask Ducha św., tą świętą, du­
chową ucztą miłości i zbrata nią,4; tych marnych — nędznych 
stworzeń — ludzi, z Stwórcą uch i Panem, przeciw któremu 
zbuntowała się nieraz słaba i przewrotna natura ludzka' odwró 

Kiła się od S tw orzy c ie la  natomiast brnęła i szargała się w bru­
dzie grzeehowym. Ale rekolekcje te były zarazem czasem wza­
jemnych przebaczeń, darowania uraz wszelkich, — czasem, 
w którym nieprzyjaciel podaje nieprzyjacielowi rękę do zgody — 
boć wszyscy jesteśmy dziećmi jednego Ojca Niebieskiego.

Ziarno — Słowo Boże siane przez Czcigodnych kaznodziei 
padło na dobrą glebę serc ludzkich. Świadczyły o tein te tysiące 
wiernych, jktóre z upragnieniem słuchały i karmiły się Słowem 
Bożem czy to na kazaniach wspólnych, czy to na konferencjach 
stanowych. Dowodem wymownym były te długie szeregi spo­
wiadających się, które opas,ywały konfesjonały — a każdy czekał 
z cierpliwoś-dią nieraz do późnej nocy na swą kolejkę, aby w try­
bunale pokuty, w tern źródle i zdroju łask wszelkich;1 obmyć 
i wykąpać, uleczyćbi uzdrowić zchorzałą duszę swoją.

Uroczystość św. Józefa — jako Patrona Kościoła św. i za­
kładów o charakterze rzemieślniczo-fachowym obchodzi się u nas 
z wielką okazałością. Dowody swej szczerpj miłości i wdzięczności 
swemu Niebieskiemu Patronowi okazali wychowankowie na 
gustownie przygotowanej ku Jego czci akademji i pięknie od­
śpiewanej Mszy po gregorjańsku.

Akademję Papieską — ku uczczeniu Ojca św. Piusa XI,. 
Namiestnika Chrystusowego na ziemi, urządzono w niedzielę, 
dnia 30-go marca. Zebranym na sali leatralnej uczestnikom 
przedstawił w mistrzowskich słowach p. prof. Biełohołowy Czcig. 
postać Ojca ś w , jako człowieka — wskazując-na niezmierzoną 
prawie głębię Jego umysłu, niezłomną i żelazną wolę, i na Jego 
ojcowskie pełne miłości Bożej serce. Przy końcu wskazał Szan. 
mówca na doniosłości encykliki Papieskiej o wychowaniu chrze- 
;śteijańskiem młodzieży — dla jednostek, rodziny i społeczeństwa.

Obrazy Męki Pańskiej — w niedziele Czarną i Palmową 
przedstawiono na sali teatru zakładowego wzruszające do głębi 
obrazy z Męki Pana Jezusa Chrystusa, które wskazywały jak 
niewinnie i boleśnie cierpiał Boski Mistrz za to, że przyszedł 
wybawić dusze nasze z niewoli grzechowej. Sala była wypeł­
niona po brzegi. Na całość składały się: „Zdrada Judasza — 
Roztworowskiego, „W Pretorjum Piłata" — Ucelliego i „Goigota".

Za p o zw olen iem  W ładzy  D uchow nej.

Odbito  w d r u k a rn i  „J e d n o ś ć ^ w  Kie lcach.


